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zaczęły one pow staw ać w  I połow ie X IV  w . Osobne bractw a m ie li tragarze oraz 
m uzycy. Istn iały  też konfraternie grupujące urzędników  rady m iejsk iej (pisarze, 
kapelan, m edyk, ale także łuczn icy, stajenni, kucharze itd.). Osobną, a bardzo inte­
resującą kategorią bractw , by ły  organizacje (np. bractw o św . G ertrudy pow stałe  
w  końcu X IV  w.) opiekujące się p ielgrzym am i, podróżnikam i, kuglarzam i i innym i 
osobam i przebyw ającym i czasow o w  L ubece, k tórym  zapew niano schronienie, w y­
żyw ien ie , w sparcie pieniężne oraz opiekę m edyczną. Z kolei w  rozdziale IV om ó­
w iono działalność tow arzyską, gospodarczą a także charytatyw ną bractw . Autorka  
jest m .in. zdania, że konfraternie m ogły u łatw iać realizow anie różnorakich in te­
resów  gospodarczych przynależnych do n ich  członków . C harakterystycznym  przy­
k ładem  jest bractw o św . L eonarda, którego członkow ie dążyli do zm onopolizo­
w ania  handlu z  południow ym i N iem cam i, czy bractw o św . A ntoniego, gdzie prze­
w odzili kupcy handlujący ze Skandynaw ią. R ozdział V  pośw ięcony jest organizacji 
bractw . N a ich  czele sta li starsi, w ybieran i dożyw otnio lub  na pew ien  czas. Z kolei 
szafarz zajm ow ał się przygotow yw aniem  zabaw , zebrań itp. C złonków  liczyły  
bractw a od 12 do 150. Gospodarkę bracką om ów iono w  rozdziale VI. D om inujące 
znaczenie m iały  w  n iej operacje rentą m iejską, obrót nieruchom ościam i i  in w esty ­
cje. W reszcie rów nież w  rozdziale VI scharakteryzow ano krótko losy  bractw  
w  okresie reform acji.

M. D.

A leksander I. S  z a p i r o, P ro b liem y socja ln o-ekon om iczesko j istorii 
R usi X IV —X V I w w ., Izdatielstw o Leningradskogo U niw iersitieta , L en in­
grad 1977, s. 214.

A utor przedyskutow ał w  książce n iektóre, sporne w  historiografii radzieckiej 
problem y zw iązane z historią gospodarczo-społeczną R usi X IV —X V I w . Praca sk ła­
da się z trzech rozdziałów . P ierw szy  z  n ich  (’’Z iem ledielje  i  żiw otnow odstw o w  les- 
noj zonie W ostocznoj Jew ropy”) om aw ia technik i upraw y roli, struktury upraw  zbo­
żow ych oraz stan hodow li. S  z a p i r o jest zdania, że w  X IV —XVI w . dokonały  
się  daleko idące zm iany w  gospodarstw ie w iejsk im  R usi zw iązan e z upow szech­
nieniem  sochy z odkładnicą, w prow adzeniem  trójpolow ego system u  upraw y roli 
oraz naw ożeniem . Socha z odkładnicą staw ała  się , zw łaszcza od połow y X VI w., 
podstaw ow ym  narzędziem  ornym . Jej upow szechnienie w arunkow ało w zięcie pod 
upraw ę gleb gorszych (kolonizacja terenów  północnych i w schodnich), w ym agają­
cych także naw ożenia. N aw ożenie zaś um ożliw iło w prow adzenie na gorszych gle­
bach trójpolów ki. Trój połow y system  upraw y roli staje się w edług autora dom inu­
jącym  od schyłku X V  w. K olonizacja gorszych gleb oraz zw iększen ie (per co pita) 
upraw ianego areału spow odow ało jego zdaniem  rozszerzenie upraw y żyta i owsa 
na n iekorzyść pszenicy. Średnie plony uzyskiw ane z tych  kultur w ynosiły  w  X VI w.: 
4 ziarna w  przypadku żyta, 3 — ow sa. Z w iększenie w ydajności produkcji rolnej 
uniem ożliw iał n iedostatek  naw ozu. Jakkolw iek  w  X V —XVI w . notow any jest wzrost 
liczby zw ierząt hodow lanych, był on niedostateczny.

W rozdziale II (’’Prom yszliennost, rynok, najem ”) om ów ione zostały n iektóre za­
gadnienia zw iązane z rozw ojem  m iast, rzem iosła i rynku w ew nętrznego. Autor 
stw ierdził, że od drugiej połow y X VI w . następow ała odbudowa starych ośrodków  
m iejsk ich  oraz pow staw anie now ych  (Pow ołże, Syberia). Rozpatrując charakter 
miast ruskich Szapiro polem izuje z poglądam i, w edług których  m iasta te  były 
przede w szystk im  centram i gospodarki książęcej i  adm inistracji państw ow ej. Pod­
kreśla, że znajdujący się tam  rzem ieśln icy  produkow ali na zbyt (zw łaszcza od 
XVI w.), w  m niejszym  zaś stopniu zaopatryw ali w  produkty rzem ieślnicze skupio­
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nych w okół dw orów  książęcych bojarów , szlachtę i  duchow ieństw o. Stulecia  
X IV —XVI ocenia autor jako okres w zrostu gospodarki tow arow o-p ien iężnej (podję­
cie produkcji m enniczej od X IV /X V  w.), i rozw oju rynku w ew nętrznego. W książce  
om ów iono znaczenie tych  czynników  dla kształtow ania  się  scentralizow anego pań­
stw a rosyjsk iego zaznaczając jednak, że m iasta sta ły  się  rychło ob iektem  fiskalnej 
eksploatacji ze strony w ładzy państw ow ej. U cierpiały one także z  pow odu opricz-  
nin y, k lęsk  elem entarnych końca X V I w . i w ojen  przełom u X VI i X V II w ieku.

Interesująco przedstaw iona została struktura rosyjskiego rynku w ew nętrznego  
w  X VI w . Szapiro ukazał pow staw anie w yspecjalizow anych, regionalnych centrów  
w ytw órczości rzem ieślniczej, produkujących na daleki zbyt. W ażną cechą rynku  
X VI w . był wzrost znaczenia przedsiębiorców  skupiających surow iec lub gotow e  
produkty i zaliczających producentów  ά conto  przyszłych dostaw . W reszcie w  roz­
dziale III (’’C haraktier rassłojenija k riestian ”) autor poruszył zagadnienia zw iązane 
z przem ianam i społecznym i na w si. Część chłopstw a zasilała w ów czas szeregi prze­
kupniów  lub rzem ieśln ików  w iejsk ich , inn i m igrow ali do m iast. W X V I w. proces 
ten  n asilił się. B yli chłopi (zw łaszcza czernososzni) staw ali się kupcam i (I ju tcz iw y je  
ludi) oraz prow adzili różnego typu przedsiębiorstw a — solne, rybne i inne. Na dru­
g im  biegunie pow staw ała grupa spauperyzow anych chłopów, trudniących się  często  
pracą najem ną, rów nież w  gospodarstw ach w iejsk ich .

M. D.

Jerzy S i k o r s k i ,  M onarchia  polska i  W arm ia  u  sch y łk u  X V  w ie ­
ku. Zagadnienia p ra w n o -u s tro jo w e  i po lityczn e , W ydaw nictw o „Pojezie­
rze”, Olsztyn 1978, s. 200.

T em atem  pracy jest proces in tegracji Prus K rólew skich  i W armii z Polską na  
tle  sporu o  obsadę sto licy  biskupiej na  W armii w  latach 1489— 1492. A utor an ali­
zuje jego stronę praw no-polityczną i ustrojową. Podłożem  sporu było dążenie o li­
garchii pruskiej i biskupa w raz z kapitu łą  w arm ińską do utrzym ania uprzyw ilejo­
w anej pozycji społeczno-politycznej i  w ynikająca zeń obaw a przed ingerencją  króla  
polskiego w  w ew nętrzne spraw y Prus K rólew skich . B iskup  w arm ińsk i posługiw ał 
się  tu  pew nym i argum entam i natury praw nej, których w artość i  znaczenie pod­
dane zostało w  książce J. S i k o r s k i e g o  szczegółow ej analizie. Z drugiej strony  
społeczeństw o Prus K rólew skich , w raz z  jego najbardziej uprzyw ilejow anym i w ar­
stw am i akceptow ało korzystny przyw ilej inkorporacyjny, co w  sposób paradoksalny  
uw idoczniło się  w  akcie konfederacji Prus i  W arm ii przeciw ko królow i polskiem u  
w  1485 г.: zaostrzanie się konflik tu  z królem  prow adziło do tym  w yraźniejszego  
podkreślania w ięzi z Koroną Polską. W ten  sposób proces integracji trw ał, choć 
jego fin a ł nastąp ił dopiero w  1569 r.

W pracy w ykorzystano m iędzy inn ym i zbiory archiw um  Zakonu K rzyżackiego; 
now e, w ażne źródła odnaleziono w  A rchiw um  D iecezji W arm ińskiej w  Olsztynie.

Z. M.

R égine P  e r n  a u d, P our en jin ir  a vec  le M oyen Age, Editions du 
Seu il, P aris 1977, s. 161.

K siążka R égine P e r n  a u d, k ierow niczki le  C entre Jeanne d’Arc w  Orleanie 
przypom ina, że m im o rew olty rom antycznej w  X IX  w., która przyw róciła  znam io­
na w artości epoce średniow iecza, okres ten  (V—X V  w.) nadal pokutuje w  św iado-


